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Wstęp

Badanie fokusowe w ramach pierwszego etapu (tj. pierwsze badanie w I Kamieniu Milowym w ramach realizacji projektu „Liderzy kooperacji" w ramach Programu Operacyjnego Wiedza, Edukacja, Rozwój, finansowanego ze środków Europejskiego Funduszu Społecznego na lata 2014-2020, Oś Priorytetowa II – Efektywne polityki publiczne dla rynku pracy, gospodarki i edukacji, Działanie 2.5 Skuteczna pomoc społeczna) obejmuje Gminno-Powiatowe Zespoły Kooperacji (G-PZK). 

Celem badania jest analiza potrzeb i oczekiwań w zakresie możliwości kooperacji na rzecz rodzin, identyfikacja barier utrudniających kooperację w środowisku wiejskim, analiza zasobów umożliwiających kooperację podmiotów powiatowych i gminnych różnych sektorów.

Głównym celem badań fokusowych przeprowadzonych w 2018 r. jest zdiagnozowanie zarówno potrzeb, potencjału, jak i barier w rozwoju współpracy. Na podstawie informacji zebranych od przedstawicieli różnych podmiotów pomocy społecznej i sektorowych, działających na rzecz osób i rodzin wykluczonych społecznie, opracowane zostaną wnioski do tworzenia "Modelu kooperacji".

Problemy badawcze: 

· Jakie bariery wpływają na brak współpracy w zakresie pomagania osobom/rodzinom w tej gminie/powiecie?

· Jakie oczekiwania wobec siebie, swoich zadań i kompetencji mają podmioty działające na terenie tej gminy/powiatu?

· Jak zorganizować kooperację na rzecz efektywnego pomagania?

· Jak wykorzystać aktualne zasoby lokalne do zbudowania Modelu Kooperacji?

Cele szczegółowe badania:

· analiza potrzeb i oczekiwań w zakresie kooperacji i kooperacji na rzecz jednostek rodzin;

· identyfikacja barier utrudniających kooperację w środowisku wiejskim, w tym nieznajomość kompetencji i usług wzajemnych;

· analiza zasobów do kooperacji podmiotów powiatowych i gminnych różnych sektorów działających na rzecz rodzin.

Nota metodologiczna

Badanie zostało przeprowadzone za pomocą jakościowej techniki zogniskowanego wywiadu grupowego. Wywiad grupowy zogniskowany (Focus group interview - FGI), tj. dyskusja prowadzona przez specjalnie przeszkolonego moderatora, na podstawie scenariusza, który wcześniej został przedstawiony Zleceniodawcy do akceptacji.
Próba badawcza
W badaniu wzięło udział 10 osób, które reprezentowały następujące instytucje:

· Szkoła podstawowa w Kobylinie-Borzymach – 2 osoby,

· Gminny Ośrodek Pomocy Społecznej – 2 osoby,

· Powiatowe Centrum Pomocy Rodzinie – 1 osoba,

· Warsztaty Terapii Zajęciowej – 1 osoba,

· Wójt gminy – 1 osoba,
· Ośrodek zdrowia – 1 osoba,
· Ochotnicza Straż Pożarna – 1 osoba,

· Stowarzyszenie - Klub Rodzin Abstynenckich "Łabędź" w Wysokiem Mazowieckiem - 1 osoba.

Identyfikacja barier wpływających na pomaganie osobom/rodzinom w gminie/powiecie

Badani zostali na wstępie poproszeni o wskazanie problemów, które dotykają osoby/rodziny zagrożone wykluczeniem społecznym w gminie Kobylin-Borzymy. 
W pierwszej kolejności wskazano na niezaradność życiową i bezradność w sprawach opiekuńczo-wychowawczych. Jak stwierdził jeden z uczestników wywiadu, niezaradność nie zawsze musi prowadzić do wykluczenia społecznego, a wynika z określonych postaw klientów pomocy społecznej.

(…) z pomocy OPS-u korzysta dużo więcej ludzi, ale niekoniecznie są oni wszyscy zagrożeni wykluczeniem społecznym. To takie szczególnie niezaradne życiowo osoby, które raz, że nie są w stanie zabezpieczyć godziwego bytu swoim dzieciom, ani warunki materialne, ani warunki do nauki, ani nie chce im się pracować. To znaczy nie widać, żeby przejawiali większą część do pracy. A nawet jak pracują, to jakoś leje im się to przez ręce.

Jak zauważyła inna z uczestniczek, taka postawa powiązana jest często z roszczeniowością, które przejawia się wręcz z nieskrępowanym korzystaniem z pomocy społecznej. Wskazała na istnienie biedniejszych niż gmina Kobylin-Borzymy obszarów, na których mimo to, odsetki ludności korzystającej z pomocy społecznej są niższe.
Widocznym problemem gminy jest również starzenie się społeczeństwa. Młodzi ludzi wyjeżdżają, nierzadko pozostawiając na miejscu starszych członków rodziny, którzy osamotnieni nie są w stanie samodzielnie o siebie zadbać. Mieszkają w różnych miejscowościach, do niektórych z nich nie dociera transport publiczny, a to utrudnia integrację tych osób w jednym miejscu.
W niewielkim stopniu wskazywano również alkoholizm, bezrobocie oraz przemoc w rodzinie. Za niepokojące zjawisko uznano także zwiększającą się liczbę osób niepełnosprawnych.
Uczestnicy spierali się czy większym problemem w gminie jest starzenie się społeczeństwa czy niezaradność życiowa. Z jednej strony, jak stwierdzili: wpływu nie mamy (…), wieku nikomu nie cofniemy, z drugiej zaś podkreślali trudność pracy z osobą czy rodziną, która nauczona jest tylko brać, nie dając nic w zamian, nieprzejawiającej żadnej chęci zmiany swojej sytuacji życiowej. Wprost mówiono o bardzo „beztroskim” podejściu klientów pomocy społecznej.
Ja tak powtarzam, i też już niejednej osobie to powiedziałam, że chodzi o tą roszczeniowość rodzin. Bo przychodzą do nas rodziny, niektórzy tak fajnie, należy się, to trzeba składać ten wniosek. A niektórzy są tacy z pretensją. (…) moja teściowa miała 9-cioro dzieci, nie było żadnych zasiłków. Wychowała te dzieci i jakoś wszystkim się nieźle powodzi. (…) te kilkanaście lat do tyłu rodziny sobie radziły i było dobrze. A dzisiaj? Po 2-3 ciągniki stoją na podwórkach, belownice też. Jak nam jeden powiedział, o, złoży wniosek to będzie, bo wziął kredyt na tą belownicę, na spłacanie kredytu. Czy to jest wyjście z tej sytuacji?

Jak słusznie zauważono, dość łatwo jest rozwiązać problem ubóstwa, ponieważ wystarczy przyznać zasiłek. Problemem jest jednak eliminacja źródła ubóstwa, czyli niechęci do podjęcia zatrudnienia i trudu poprawienia swojej sytuacji. To jest prawdziwa trudność, z którą na co dzień mierzą się respondenci.

Do innych barier w zakresie udzielania wsparcia należą wspomniane już trudności z komunikacją publiczną (a w zasadzie jej brakiem) oraz ograniczone instrumenty, które stosować mogą badani. Jako przykład podano walkę z alkoholizmem:

Mówi się o przymusowym leczeniu. Ale to nie jest żadne przymusowe, bo policjant zawozi, bo jest wyznaczony termin leczenia odwykowego, w stacjonarnym, zamkniętym zakładzie. Policjant go zawozi, on następnego dnia, na własne żądanie, może stamtąd wyjść.

Gmina jest stosunkowo mała więc uczestnikom trudno było porównywać ją do innych obszarów powiatu. Wspomniano natomiast o pieczy zastępczej:

Z Kobylina nie mamy żadnego dziecka w pieczy zastępczej, czyli te problemy opiekuńczo-wychowawcze nie są aż na tyle złe, żeby dochodziło do takiej drastycznej sytuacji, że przychodzi do odbioru dziecka. Więc nie mamy żadnego dziecka umieszczonego w pieczy. 

Zapytani o to, w jaki mniej standardowy sposób starają się rozwiązywać problemy społeczne, respondenci wspominali o współpracy z bankiem żywności, Klubem Rodzin Abstynenckich, wykorzystaniu autorytetu księdza, w celu wpłynięcia na postawy niektórych mieszkańców. Poza tym, współpracują przy realizacji projektów dofinansowanych z Unii Europejskiej.
Organizacja kooperacji na rzecz efektywnego pomagania

W następnej części wywiadu badani zostali poproszeni o wskazanie instytucji, z którymi współpracują, aby przeciwdziałać problemom społecznym, opisanie tej współpracy, jej mocnych stron, barier napotykanych podczas wspólnej pracy, sposobów radzenia sobie 
z nimi, a także proponowanych zmian w zakresie współpracy.
Jak wynika z udzielonych odpowiedzi, współpraca odbywa się z udziałem:

· szkoły,
· Powiatowego Ośrodka Pomocy Rodzinie,

· placówki zdrowia,
· Policji

· Ośrodka Interwencji Kryzysowej,
· Gminnego Ośrodka Pomocy Społecznej,

· Domu Pomocy Społecznej,

· Podlaskiego Urzędu Wojewódzkiego,
· Warsztatów Terapii Zajęciowej,

· sądów,

· kuratora sądowego.

O problemach we współpracy mówiono jedynie w odniesieniu do kuratora sądowego. Wskazywano na słaby przepływ informacji.
Współpraca z pozostałymi podmiotami oceniana jest bardzo dobrze. Pracownicy odbywają regularne spotkania minimum raz w miesiącu (a z policją nawet częściej).
Mocne strony współpracy to przede wszystkim stały, nieformalny kontakt, który jest możliwy dzięki temu, że pracownicy znają się osobiście.
Łatwiej jest współpracować z osobą, którą się zna osobiście. Niż z osobą, jak Pan wcześniej powiedział, na telefon. Odważniej się idzie do pani, kiedy ją widzę, znam się z nią i mam lepszy kontakt niż jak mam dzwonić do kogoś, kogo nie znam i jest już taka bariera. A tutaj tak nie jest.

Nie bez znaczenia jest również znajomość środowiska lokalnego, silne poczucie obowiązku i zaangażowanie pracowników.  Zdarza się, że część spraw załatwiana jest poza godzinami pracy, przy użyciu prywatnych zasobów (np. telefonu). Niektórzy uczestnicy FGI wzięli w nim udział pomimo, że przebywali w tym czasie na urlopie.
Do słabych stron współpracy należy duże obłożenie obowiązkami, w tym duża liczba realizowanych projektów, w których sami pracownicy czasem się gubią. Przyznają jednak, że mieszkańcy chętnie korzystają z podejmowanych inicjatyw.
Coraz powszechniejszym, i nadal dość drażliwym, zdaje się być problem zaburzeń emocjonalnych i intelektualnych wśród dzieci. Trudność przejawia się we współpracy z rodzicami, którzy niechętnie posyłają swoje dzieci do odpowiednich placówek, w których mogłyby otrzymać odpowiednie wsparcie. Konsekwencją jest niedostawanie sposobu nauczania do potrzeb dziecka, oraz zaburzanie pracy nauczyciela i całej klasy.
(…) W klasach, w których są uczniowie z jakimiś tam niepełnosprawnościami, jakiego stopnia, to ja się w pełni w tym nie orientuję, autyzm na pewno jest i Asperger na pewno jest. Należą się dodatkowe godziny dla tego ucznia i dodatkowa opieka dla tej klasy. Jeżeli dziecko nie ma takiego orzeczenia, to niestety nie przysługuje. Ale w klasie nauczyciel nie jest w stanie prowadzić zajęć. Nawet przy 15 dzieciach. To zależy tylko od rodzica. W naszym systemie prawnym rodzic, jak wiadomo od wielu lat, wie najlepiej co jest dziecku potrzebne. I co powinien z tym dzieckiem zrobić. I nawet jak on ma to orzeczenie, to rodzic może nie przynieść go do szkoły. 

Jeżeli chodzi o te dzieci, to są szkoły specjalne, jest OREW (…) jest nauczyciel i ma 5-cioro tych dzieci, to on ich czegoś nauczy. A tak, w takiej masowej (…), ja byłem na takiej lekcji jak były dwie osoby niepełnosprawne, one siedziały z tyłu, dostały kartkę i malowały. 

I nauczyciel, który ma 15-20 dzieci w klasie, to on nie może pracować. Dlatego ja też nie potrafię tego zrozumieć. Są takie placówki, są szkoły. Dlaczego ci rodzice tak postępują?

To jeszcze cały czas pokutuje u nas presja środowiska, co sąsiad powie, co ludzie powiedzą.

Wykorzystanie aktualnych zasobów lokalnych do kooperacji
Badani zostali poproszeni o wskazanie instytucji, które powinny ze sobą blisko współpracować, aby sprawnie pomagać osobom i rodzinom z terenu ich gminy. Ich odpowiedzi niemal w zupełności pokrywały się, a wśród wymiennych instytucji znalazły się:
· Policja,
· zespoły kuratorskie,
· instytucje kościelne,
· GOPS,
· PCPR,
· zakłady opiekuńczo-lecznicze, w tym zajmujące się leczeniem uzależnień,
· domy pomocy społecznej

· sądy,
· ośrodki zdrowia,
· szkoła,
· Zakład Aktywności Zawodowej,
· asystenci rodziny.
Zgodnie z wypowiedziami badanych, w gminie brakuje poradni pedagogiczno-psychologicznej, noclegowni oraz mieszkania chronionego.

Oczekiwania wobec siebie, swoich zadań i kompetencji podmiotów działających na obszarze gminy/powiatu

Część spotkania dotycząca zadań i kompetencji instytucji zdominowana została wypowiedziami na temat zbyt dużego obciążenia pracowników socjalnych. Należy zaznaczyć, że dostrzegają je nie tylko sami pracownicy pomocy społecznej, ale również osoby z nimi współpracujące. Zadań co roku przybywa. Wskazano na konkretne działania, które ich zdaniem mogłyby (albo wręcz powinny) zostać przeniesione na inne podmioty:

· pomoc materialna dla uczniów – na niektórych obszarach odpowiedzialne w tym zakresie są szkoły. na terenie gminy Kobylin-Borzymy, zadanie to zostało przypisane pracownikom socjalnym.

· Przechowywanie żywności i przygotowywanie paczek dla potrzebujących – zastrzeżenia dotyczyły nie tylko braku czasu potrzebnego na realizację tych działań, ale również braku warunków sanitarnych (np. do przechowywania żywności). Zdaniem badanych, zadanie to mogłyby przejąć z powodzeniem np. stowarzyszenia.

(…) te dziewczyny siedzą 2 dni, robią te paczki. Nie robią innej pracy, nie wykonują, tylko liczą, temu mleko, temu dwa mleka, temu trzy. Nie mamy zasobów. 

Podsumowanie
Uczestnicy badania spierali się czy większym problemem w gminie jest starzenie się społeczeństwa czy niezaradność życiowa. Z jednej strony wskazywali na brak możliwości wpłynięcia na sytuację demograficzną, z drugiej zaś podkreślali trudność pracy z klientami nieprzejawiającymi żadnej chęci zmiany swojej sytuacji życiowej. Mówili wręcz o roszczeniowej postawie.
Dodatkowym utrudnieniem dla seniorów zamieszkujących gminę są dojazdy. W wielu miejscowościach brakuje połączeń publicznej sieci transportu, co może skutkować zamykaniem się osób starszych w czterech ścianach.
W niewielkim stopniu wskazywano również alkoholizm, bezrobocie oraz przemoc w rodzinie. Za niepokojące zjawisko uznano także zwiększającą się liczbę osób niepełnosprawnych.

Respondenci dostrzegają narastający problem zaburzeń emocjonalnych i intelektualnych wśród dzieci. Trudność przejawia się we współpracy z rodzicami, którzy niechętnie posyłają swoje dzieci do odpowiednich placówek, w których mogłyby otrzymać odpowiednie wsparcie. Konsekwencją jest niedostawanie sposobu nauczania do potrzeb dziecka, oraz zaburzanie pracy nauczyciela i całej klasy.

Łatwym do rozwiązania wydaje się być problem ubóstwa (wystarczy przyznać zasiłek), natomiast dużo trudniej jest eliminować jego źródło, które często związane jest ze wspomnianą już bezradnością życiową. 

Do innych barier w zakresie udzielania wsparcia należą ograniczona instrumenty, które pozwoliłyby np. zmusić do terapii osoby uzależnione.
Gminne jednostki współpracują ze sobą, a także z bankiem żywności czy Klubem Rodzin Abstynenckich. Aby wywołać zmiany w postawach mieszkańców, starają się również wykorzystywać autorytet instytucji kościelnych. Poza tym, współpracują przy realizacji projektów dofinansowanych z Unii Europejskiej.

Katalog instytucji, z którymi współpracują jest dość szeroki:

· szkoły,

· Powiatowego Ośrodka Pomocy Rodzinie,

· placówki zdrowia,

· Policji

· Ośrodka Interwencji Kryzysowej,

· Gminnego Ośrodka Pomocy Społecznej,

· Domu Pomocy Społecznej,

· Podlaskiego Urzędu Wojewódzkiego,

· Warsztatów Terapii Zajęciowej,

· sądów,

· kuratora sądowego.

O problemach we współpracy mówiono jedynie w odniesieniu do kuratora sądowego. Współpraca z pozostałymi podmiotami oceniana jest bardzo dobrze. Jej mocną stroną jest stały, nieformalny kontakt, który jest możliwy dzięki temu, że pracownicy znają się osobiście. Nie bez znaczenia jest również znajomość środowiska lokalnego, silne poczucie obowiązku i zaangażowanie pracowników.
Do słabych stron współpracy należy duże obłożenie obowiązkami.
Zgodnie z wypowiedziami badanych, w gminie brakuje poradni pedagogiczno-psychologicznej, noclegowni oraz mieszkania chronionego. Z chęcią nawiązaliby również współpracę z zakładami opiekuńczo-leczniczymi, w tym zajmującymi się leczeniem uzależnień.

O zbytnim obciążeniu pracowników socjalnych mówili zarówno oni sami, jak i osoby z nimi współpracujące. Wszyscy przyznają, że zadań co roku przybywa. Wśród konkretnych działań, które ich zdaniem mogłyby (albo wręcz powinny) zostać przeniesione na inne podmioty, wymieniono zbiórkę i dystrybucję żywności oraz pomoc materialną dla uczniów.
Wnioski i rekomendacje
· Dwa główne, najbardziej dotkliwe dla lokalnej społeczności problemy to starzenie się społeczeństwa oraz bezradność i niezaradność życiowa osób i rodzin korzystających z pomocy społeczej. Niewłaściwe wzorce wynoszone z domu rodzinnego, są jedną z przyczyn powstawania głównej bariery w walce z wykluczeniem społecznym, jaką jest niechęć do skorzystania z udzielanej pomocy.
Rekomenduje się uwzględnienie problemu starzenia się społeczeństwa w planach dotyczących walki z wykluczeniem społecznym. Wypracowanie wspólnych rozwiązań i podejmowanie dalszych inicjatyw mających na celu włączenie w życie społeczne seniorów, w ramach kompetencji poszczególnych podmiotów. Warto również rozważyć realizację kampanii informacyjnych skierowanych do lokalnej społeczności, uwrażliwiających na problemy tej grupy (np. promujących pomoc sąsiedzką). Włączanie seniorów w nurt życia społecznego, musi uwzględnić ich ograniczoną mobilność (np. organizacja dojazdów). 

Ważne jest położenie nacisku na edukację dzieci (i rodziców) w zakresie znaczenia aktywności społecznej i zawodowej. Warto np. posługiwać się dobrymi praktykami, prezentować sylwetki osób (zarówno znanych, jak i zamieszkujących/pochodzących z gminy), jako przykłady tego, że ciężką pracą i zaangażowaniem można wiele w życiu osiągnąć i spełniać swoje marzenia. Pokazywanie dobrych wzorców. 

Próba zmiany postaw może odbywać się również przy wsparciu miejscowych księży, jako osób mających swoisty autorytet wśród osób wierzących, szczególnie na obszarach wiejskich.
· Narastającym problemem jest niepełnosprawność oraz zaburzenia emocjonalne i intelektualne dzieci. Niejednokrotnie wskazywano na potrzebę zatrudnienia psychologa szkolnego.
Uświadamianie rodziców na temat konsekwencji ignorowania problemów zaburzeń u dzieci. Należy jednak pamiętać, że dla wielu osób jest to temat bardzo wrażliwy i mało znany, dlatego podejść należy do niego z wyjątkowym wyczuciem i świadomością, że niechęć dorosłych może wynikać z niewiedzy i lęku. Jak również z obawy o to, jak będą postrzeganie w lokalnym społeczeństwie, gdy ktoś dowie się o problemach ich dziecka. Stąd potrzeba zachowania pewnej dyskrecji i prywatności.
Istotnym elementem jest także uświadamianie ogółu społeczeństwa na tematy związane z upośledzeniem i chorobami psychicznymi, obalanie krzywdzących mitów i walka ze stereotypami.
· Respondenci angażują się w rozwiązywanie problemów swoich podopiecznych, często poświęcając temu prywatny czas i zasoby.
Rekomenduje się rozplanowanie zadań poszczególnych pracowników w sposób, który umożliwi im wypełnianie obowiązków w godzinach pracy. Uwzględnić należy nie tylko „standardowe” zadania, ale również te, które nie wynikają wprost z charakterystyki stanowiska pracy, a podnoszą efektywność podejmowanych działań (np. wyznaczyć miesięczną pulę godzin, które pracownik może przeznaczyć na własne inicjatywy). Pracownik socjalny to zawód trudny, tzw. „z powołania”. Jeśli realizacja rekomendacji okaże się niemożliwa do realizacji, warto także podjąć działania zmierzające do niwelowania skutków wypalenia zawodowego. 

· Badani zgłaszają brak instrumentów, dzięki którym mogliby zmusić osoby uzależnione do podjęcia leczenia.
Wskazane jest usprawnienie współpracy z organami mogącymi w większym stopniu wpływać na osoby uzależnione (sądy) poprzez kierowanie ich na przymusowe leczenie. 

· Ogólna ocena współpracy międzyinstytucjonalnej jest pozytywna, a jej mocną stroną jest stały, osobisty kontakt.
To pokazuje jak ważne jest dbanie o właściwe relacje pomiędzy współpracującymi ze sobą instytucjami, zarówno na szczeblu formalnym, jak i tym mniej formalnym. Organizacja wspólnych szkoleń, zebrań czy też konferencji, a także mniej formalnych spotkań, które umożliwią wymianę doświadczeń i lepsze wzajemne poznanie się (zarówno swoich kompetencji, jak i prywatnie). Istotne aby w tych spotkaniach uczestniczyła nie tylko kadra zarządzająca, ale również pracownicy niższego szczebla. 
Wskazana jest jednak poprawa współpracy w zakresie komunikacji z zespołami kuratorskimi, w szczególności w zakresie informowanie o statusie sprawy danej osoby/rodziny.
· Pracownicy pomocy społecznej często realizują zadania, które z powodzeniem mogłyby przejąć inne podmioty (np. zbiórka i dystrybucja żywności).
W razie braku możliwości realizacji określonych zadań z uwagi na braki kadrowe, należałoby poszukać partnerów, którzy owe deficyty by wypełnili.
Warto również podejmować działania zachęcające do podejmowania własnych inicjatyw przez mieszkańców gminy, w zakresie tworzenia stowarzyszeń, podmiotów ekonomii społecznej.
Instytut Badawczy IPC Sp. z o.o.
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